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Z ciszy świątecznej.
Lw ów  26. grudnia.

Gała zachodnia E u ro p a , stosująca się do ka- 
endarza Gregorjańskiego, świątkowała przez kilka 
ni ostatnich tak przykładnie i w skupieniu du- 
la, jak tego wymaga najwznioślejsze chrześcjań- 
i e  święto... N ie dziwna przeto, że z tych ognisk 

polityki europejskiej, zkąd drut telegraficzny i co­
dzienna poczta przynoszą zazwyczaj jakieś nowo­
ści , w ciągu świąt całych otrzymaliśmy bardzo 
nało wiadomości i (o dość podrzędnej jeno treści 

znaczenia.
Przejdziemy je tedy pokrótce, a to rozpamię­

tywanie — nie wypadków — ale ciszy św iątecz­
nej, rozpoczniemy oczywiście od metropolji przea- 
litawskiej.

Owoi w dniu wigilijnym, jakby na „ Christ- 
baumu ma ludów tej połowy m onaich ji, Wiener 
Ztdtung ogłosiła ustawę o dalszym poborze po­
datków w ciągu pierwszego kwartału 1890 roku 
Dobrze jbszcze, że firn organ centralnego rządu 
jest dość skąpo rozpowszechniony, zwłaszcza w 
krajach nieniem ieckich, gdyż przypomnienie obo­
wiązku , nawet tak uzasadnionego koniecznością, 
jak dzielenie się z państwem swemi dochodami, 
nie należy bądź co bądź do rzędu tych niespo­
dzianek, które mogą śmiertelnikowi poprawić hu­
m or na święta...

Rzeczona puhlikac;a m inisterialna w Wiener 
Ztg. jest rzeczywiście „najważniejszym" wypad­
kiem w dziedzinie wewnętrznej polityki Przedlita- 
wji i odpowiednio do tego figuruie na naczelnem 
miejscu pism wiedeńskich z 24. bm.

W dalszym ciągu przeżuwają one takie obga- 
dane już sprawy, jak np. szanse niemiecko czes­
kiej ugody, o której ostatniemi czasy znów przebą­
kiwano tu i ow dzie , lecz półgębkiem tylko i bez 
wiary w jej powodzenie

Ze sprzymierzonych z A ustrią Niemiec nie 
więcej sły ihać  uwagi godnego. Tamtejsza prasa 
z łatwo pojętym entuzjazmem zachwyca się s ło ­
wami młodego cesarza, wypowiedziauemi przezeń 
do dzi<’jopisa, dra Sybela, przy sposobności, gdy 
tenże wręczył mu dwa pierwszo tomy swoiego 
dzie ła : „D»e Orundung des deutschen Eeiches".
Mianowicie Wilhelm II., podzię nowa wszy history­
kowi na wstępie za podjęcie tak ważocj i donio­
słej pracy, wyraził swoją rad o ść , że właśnie z 
państwowyen aktów pruskich wypływa dowód ia- 
sny i niezbity, jak to od dawien dawna i z żela­
zną wytrwał ścią dziad jego W ilhelm I. dążcł do 
jednego wielkiego celu, to jest zjednoczenia N ie­
miec i ufundowania z nich jednolitego państwa. 
N ie potrzeba pono dodawać, że dr. Sybel, opiera­
jąc się przeważnie na aktach pruskich, w tym sa­
mym duchu pisze dzieło swuje, które w ten spo­
sób, wyrażając się bez ogródki, będzie niczem in- 
n e m , jak tylko apoteozą pierwszego im peratora 
Niem iec zjednoczonych.... Po zarejestrowaniu tej 
enuncjacji cesarskiej, pisma berlińskie konstatują 
z dumą i tryum fim , że żywioł niemiecki w „Reichs- 
landaou —  nawet w obrębie francuskiego tery- 
torjufli językowego — wzmaga się potężnie. 
Na dowód tego p rzy taczają , że od dnia Igo 
stycznia 1890 r. dwadzieścia ośm g m i n , leżą­
cych przeważnie w najbliższym rejonie Metzu, 
rząd alzacki oparty na przeprowadzonych docho­
dzeniach bęa. e mógł traktować jako miejscowości 
z ludnością, uł, mające języka niemieckiego. D otych­
czas oficjalnie i , a ż a n j  tę ludność za francuską... 
Ile  waności przywiązywać można do takich „do­
chodzeń" i jaką zdobycz osiągnęła idea panger- 
nuńska w owych 28 gminach alzackich —  chyba 
nie jest zagadką dla nas, którzy od ćw ie.ć wieku 
czytamy ustawicznie w pismach rosyjskich na wekróś 
kłamliwe raporta o postępach rusyfikacji i prawosła­
wia w naszych ziemiach, zabranych przez cars tw o ..

W e Włoszech na porządku dyskusji dzienni­
karskiej stoją dziś w pierwszym rzędzie znane ma­
nifestacje inedentystyczne, w kilku naraz punktach 
królestwa, które oezywiśeie tyle ambarasu przy­
sparzają p. CnspFemu, jak na teraz— przyjacielowi 
od serca pp. Bism arka i Kaluokyego... Rozpisu­
jąc się na ten lem at w naczelnym artykule, Opi­
n iom  rzymska twierdzi z pewną hipokryzją, te  te 
wybryki irredentystyczne są przykrzejsze dziś dla 
sam ych W łoch, aniżeli dla Austrji. Czy dyploma­
cja wiedeńska wierzy w głębi swego ducha tym 
zapewnieniom włoskim, urzędowym i półurzędo- 
wy u  — wolno nieco powątpiewać. Na każdy spo­
sób moyya l a k t ó w  zwykła silniejsze sprawiać 
winienie, aniżeli n o t  dyplomatycznych, a właśuie 
fafcta n ie 1 przemawiają za tern, aby naród włoski 
solidaryzował się rzetelnie i uczciwie z polityką 
swojego prem iera­

mi P aryża przychodzą dwie wieści, mające 
pewien związek z pustelnikiem z Jersey. W m i­
nioną sobotę odbył się tam protestowy wiec 
bulanmystów, który się jednak nie udał z dwu 
rrzyczyn. Nacamprzód pp. aranżerowie przecią­
gnęli bankiet, poprzedzający same obrady, tak dłu 
go, te  wielu oczekujących na otwarcie rozpraw 
zniecierpliwiło się i odeszło; powtóre, na ulicach 
m iasta panowała straszliwa szaruga zimowa i ta od­
straszyła niejednego ze stronników Boulangera od 
wycieczki do odległego „Moulin de la Galette." 
Ci, ho się zjawili, najadłszy się i natoastowawszy 
do* syta, nie wyprawili żadnego skandalu z tej ra ­
cji, te ... byli sami swoi. Rozeszli się wreszcie z h a ­
słem  na ustach, .że  zwycięstwo partji narodowej, 
tó je s t Boulangera, jest niezawodne." Obaczymy.

Go do samego Boulangera, m iał mu się h u ­
mor | łpraw ić, potrosze dzięki miljonowej sukcesji, 
k tórą otrzymała niespodzianie pani Bonnemain, 
znana przyjaciółka i towarzyszka ez-jenerała na 
wygnaniu Podobno odziedziczyła teraz 10 miljo- 
nów franków i oczywiście, jak dotychczas, czyniła ze 
swoją m»moną rzuci tę fortunę do stóp swego bóstwa... 
A  sukurs taki jest dla Boulangera obecnie o tyle 
pożądańszy, że podobno oboje zabrnąwszy w długi 
po uszy, jak to mówią, .gonili juz ostatkami.

Składki na Galicję.
Dzienniki petersburskie donoszą, że S ł o ­

w i a ń s k i e  t o w a r z y s t w o  d o b r o c z y n n o ­
ś c i  na ostatniem zgromadź niu pgólnem, na wnio­
sek prezesa swego hr. lgnatjew a, u c h w a l i ł o  
między in n em i: p r z e z n a c z y ć  z f u n d u s z u  
r e z e r w o w e g o  rs. 6.000 d l a  r o z d a n i a  m i e ­
s z k a ń c o m  G a l i c j i  oraz Czarno;.1 ócom, do­
tkniętym  klęską nieurodzaju. Na tenże sam cel 
postanowiono zbierać składki w całem państwie, 
po otrzymaniu odpowń dniego upoważnienia w ła­
dzy.

Doniesienie to stwierdza prawdziwość wiado­
mości podanej w swoim czasie przez Dzień. Pol. 
o pizychwyceniu w Podwołoczyskaeh włośc:anma 
dążącego od Kjjowa z listami od otca Naumowy 
cza do różnych wybitniejszych russkich w Galicji.

Równocześuie Nowosti dla poparcia tej p ro ­
pagandy zamieszczają obszerny artykuł przedsta 
wiający nędzę ludu szczególnie ruskiego w nad r 
czarnych kolorach. P rzy tej sposobności uderza­
ją na rząd austriacki, że zachowuje się w obec 
nędzy ludu obojętnie i na inteligencję tj. Polaków, 
którzy spodziewając się, że A ustija urzeczywistni 
ich ideę Jagiellońską, lgną do niej i ceniąc zby­
tnio swe polityczne i społeczne wpływy, troszczą 
się nader mało o rozwój mas ludowych. Nowosti 
kończą swój artykuł apelem do pokochania się z 
Rosią. Nadzieje Polaków — czytamy tam — po­
legają zawsze na Kataklizmie europejskim, na za 
targu międzypaństwowym, na ogromnym jakimś 
przewrocie, pocrem idea jagiellońska ma się urze 
czeczywistnić sama przez się. Tymczasem Gali- 
cia upada i pogrąża się w nędzy —  a w guber­
niach przvwiślań-*kich patrzymy na całkiem co in ­
nego. W łościanie z tych gubernii otrzymali zie­
mię, a inteligeuc|a doszła do wniosku, że me ma 
co zaprzątać się mrzonkami, należy skierow-.ć dzia­
łalność swoją ku t. z. prozie życia. „W  Polsce
m sysk ie j dobrobyt wciąż w ra s ta , Gaiicjaoie tym 
czasem mrą z głodu. Czyż w obce tego potrzeba 
leszcze dowodniej przekonywać w jaką stronę i w 
jakim kierouku może się rozwiiaó praca i usiło­
wania Polaków roz^ądnyi h i zdrowo na rzecz pa­
trzących?" Bodaj to szczerzy przyjaciele i życzli­
wi doradcy.

Sejmik relacyjny.
Złoczów 23. grudnia.

Seimik relacyiny posia Rożaukowskiego odbył 
się dsiś przy udziale około 200 w łościan , nieco 
księży i inteligencji. Jak każdy ruski sejmik rela- 
cyiny, tak i ten nie odbył się bez borb, a ua 
pierwszy strzał dostarczył m ateriału f a k t , że ze­
branie odbywało się w sali teatralnej F inkensteina. 
Z-.raz tedy na początku zaiuterpelowi-.ł p. Podia- 
szecki p o s ła , dlaczego zebranie nie odbywa się 
w sali rady powiatowej. Poseł Roź.ankowski odpo­
wiedział na to, że odmówiono mu ze wzglądu ca 
to, iż tylu włuścian mogłoby zanadto zabłocić po­
dłogę sali. Uwaga to chyba słuszna i zrozumiała 
dla tych, którzy znają „zamiłowanie" do czystości 
naszych włościan, ale dla r u s s k i c h było to 
nowym dowodem intiygi polskiej i ucisku „La­
chów". Zgromadzenie poleciło zainterpelować w tej 
mierze Sejm.

Samo sprawozdanie p. Rnżankowskiego zawie­
rało rzeczy znane ze sprawozdań innych posłów, 
jednego jednak poseł nie zaprzeczył, a to, że w 
staraniach o dobro włościan , znalazł klub ruski 
szczerego sojusznika w lewicy sejmowej. In terpe­
lacje p. Rudnickiego i towarzyszy obracały się 
ciągle w kole „okropnych" krzywd, jakich Rusiui 
ju t nietylko od „Lachów", ale od rządu doznają, 
potem poszły dalsze narzekania na tom isarza rzą­
dowego, że po polek u przema» ia itd. Wśród entu­
zjazmu i wołeniu sławno , udzieliło zgromadzenie 
posłowi wo’um zaufania.

K o r e s p o n d e n c je .
Berlin 21 grudnia.

(ofery dyplomatyczne. — rlerbette. — Sprawy woj­
skowe.— Zakaz dowozu trzody chlewnej. — A grarezyoy— 

Ceny zboża).
W sferach wyższych braknie w roku bieżą­

cym zwykłych mniejszych wieczorków, które da­
wniej rozpoczynały sezon zimowy. Ambasador 
Austro W ęgier, hr. Szechenyi, zajęty jest jeszeze 
urządzaniem nowego swego pałacu ; hr. Szuwałow 
u la ł  się na kilkomiesięczuy pobyt do N icei; sir 
E. Malet dopiero powrócił z Anglji. Am basado­
rowie W łoch, Hiszpanii i Turcji zazwyczaj mało 
biorą udziału w życiu tow arzyskiem ; jedynym 
więc pałacem posdskim , otwierającym zabawie 
gościnne swe podwoje, jest w obecnej porze hotel 
ambasady francuskimi. W tych dniach już p. 
H erbette  otwiera szereg odbywających się u niego 
uroczystości dyplomatyczną uczlą na cześć H e r­
berta hr. Bismarka, z którym  łączą go wyjątkowo 
przyjacielskie stosunki osobiste.

Rzecz jasna, że przyjazne te stosunki dyplo­
matyczne nie wyłączają wcale faktu, z dniem 
każdym groźoiejszego zbrojenia się zarówno 
Niemców jak Francuzów na wypadek wo uy. M ia­
nowicie niemiecka administracja wojskowe krząta 
się gorączkowo koło możliwie szybkiego wprowa­
dzenia w życie projektowanych zmian, tyczących 
się przedewszystkiem dyslokacji pojedyńczych od­
działów wojska. W ielka zmiana w rozłożeniu woj­
ska, która z dniem 1. kwietnia roku przyszłego 
wejdzie w życie, sprawi, że arm ja niemiecka b ar­
dzo zmieniony posiadać będzie wygląd, obejmu 
jąc 18 korpusów, pod względem siły liczebne', 
oraz składu zupełnie rówuycn, lecz w inny spo­
sób rozdzielonych. Nowy plan dyslokacyjny po­
lega przedewszystkiem na ustawieniu wojsk na 
granicach i na obsadzeniu głównych Iinij opera 
cyjnych wszys kiemi trzema rodzajami broni w ten 
sposób, i by zapotiedz zalania pogranicznych pro-

wincyj przez wojska nieprzyjacielskie. Korzystną 
okazała się podobno uskuteczniona z wiosuą zmiana 
orgapizacji w wielkim sztabie jeneralnym . Z trzech 
funkcjonujących od owego czasu nadkwat-ermi- 
strzów, stanowiących instancję pośrednią pomiędzy 
szefem ieneralnego sztaba a pojedyńczemi wydzia­
łam i, stoi jeden na czele obudwu wydziałów, 
zajmujących się specjalnie wojskami nad zacho­
dnią i wschodnią granicą państwa; drugi ma pod 
sobą sprawy kolejowe; trzeci wydział statystyczno 
geograficzny, oraz forteczny.

Radzie związkowej, oraz parlamentowi niem ie­
ckiemu złożono ze strony rządu obfity, bo obej­
mujący 140 stronnic, m ateriał tyczący siv zakazu 
dowozu trzody chlewnej z zagranicy do Niemiec, 
oraz środków przedsięwziętych przez państwa za­
chodnie przeciwko dowozowi bydła z Niemiec. Ze 
„świńskiego tego „W eissbuchi “ dowiadujemy się, 
że wydane przez rządy: angielski, francuski, hole n 
dersk1 i belgijski, rozporządzenia, zabraniające do­
wozu żywego bydła z Niemiec hodowcom niem ie­
ckim ogromne wyrządziły szkody. Zakaz więc do­
wozu trzody chlewnej z państwa rosyiskiego i A u­
strii, wywołany był w pierwszej linji względami 
na miejscowych hodowców, onawa zaś zarazy py­
sków i racic stanowiła tylko dość wygodny pozór, 
tern więcej, że zaraza ta panuje stale w wielu o- 
kolicach Niemiec, nie potrzeba jej więc importo­
wać dopiero z zagranicy. Swoją drogą zapizeczyć 
się nie da, że zak*z ten podwyższając niezmiernie 
ceny bydła i mięsa na targach tutejszych, znaczne 
oddał usługi rolnikom niemieckim. Myśl więc 
zniesienia tego zakazu, przynajmniej w sferach ro l­
niczych, st»nowezą napotyka opozycję.

W ogóle poł żeuie rolników w obecnej chwili 
w N  emczech jest poniekąd korzystniejsze, niż 
w innych państwach europejsk ch. W sferach rzą- 
dzącyfch dzisiaj, dominującą odgrywają rolę tak zwa­
ni agrar.-zycy, którzy, wabać się uie będą ani chwili, 
przed zużytkowaniem swego wpływu na korzyść 
krajowego rolnictwa. W łonie też tego stionnietwa 
przygotowują się już obecnie rozmaite projekta, 
mające przedewszystkiem na -celu gruntowną re ­
formę kredytu rolnego, a mianowicie zwiększanie 
osobistego kredytu rolnego.

Cony zboża na targach niemieckich stale trzy­
mają się na wy okośei, jakiej me wykazują rynki 
żadnego innpgo państwa. Pszenica na ostatniej g ieł­
dzie berlińskiej La dostawę wiosenną dosięgła jnż 
203 m arek za tonnę, żyto 181 marek 50 fenigów. 
Przy takich cenach produkcja zboża zapewnia już 
niejakie korzyści n lnikom, a wszelkie widoki prze­
mawiają z i  tern, że cena la, -zwłaszcza żyta, pod 
niesie się jeszcze w niedalekiej przyszłości. Cr. W.

KRONIKA.
Nekrologja. D. 22. bm. zmaił w Nowym Sączu 

po krótkiej chorobie Stanisław K r o l l ,  oficjał sąduwy 
i były porucznik 8. pnłkn ułanów w 80 roku życia, 
z których 56 lat przepędził w słcżbie rządowej. 
Zmarły dla swej uprzejmości i uczciwości był po- 
wjzechnio łubianym i cenionym. —  W Budapeszcie 
zmarł onegdaj Emeryk V is i, nacz elny redaktor libe­
ralnego pisma Nemzet.

t  Dr. H Brehmer, znany kierownik i właściciel 
światowego zakładu dla chorych na płuca w Goer- 
bersdorf, zmarł tamże 22. bm. po bardzo krótkiej 
chorobie.— Urodzony w roku 1823 w Hanowerskiera 
poświęcił się początkowo jako akademik studjom ma­
tematyki, wmięszany jednak w ro iu  1848 w rach 
rewolucyjny, jako przewódca studentów, schronił się 
następnie przed prześladowzniem w Olbrzymich Gó­
rach, któro przy tej sposobności dokładnie poznał. Po 
ogólnej amneetji przeniósł się na wydział lekarski, a 
otrzymawszy stopień, powrócił do tych gór, które mu 
kiedyś dały schronienie i tam założył w roku 1854 
na małe początkowo rozmiary zakład dla chorych na 
płuca, głosząc u r li et orbi, że suchoty dadzą się 
wyleczeń. Poparty przez swych profesorów Fiueggego 
i S-.tiunleina mógł wnet kilka wybitnych przypadków 
wyleczonych w świat puścić i tern sobie sławę zje­
dnać. To też zakład zaczął się rozwijać i wzrastać, 
tak, że z mułyeh początków powstały, dziś na miljo- 
ny tal rów wartości bywa obliczany. Dobroczynność 
jego dla chorych bez różnicy narodowości była nie­
zwykłą, na 500 chorych była */s część zupełnie dar­
mo, ztąd to pochodziło, dla czego w Goerbersdorf 
spotykało się obok książąt i hrabiów, biednych nauczycieli 
ludowych i rzemieślników przy tym samym jedzących 
stole.

Cały zastęp doktorów, którzy pod jego mistrzow­
skim kierunkiem się kształcili, zajmuje dziś wybitne 
stanowisko; przez cały czas istnienia zakłada, dwói h 
tylko Polaków, jaku jego asystenci tam się kształciło, 
jednym z nich jest znany dr. Sokołowski w Warsza­
wie, drugim dr. Stachiewicz we Lwowie. Brehmer 
umarł bezdzietnie, pozostawiając zakład, jako prywa­
tny, rods ime. Cześć jegu cieniom ! Dr. T. S.

Kalendarz. Wtorek (27.): Jana Ewangelisty.-  
Wschód słońca o godzinie 7. minut 58, zachód e 
godzinie 4. min. 6.

K a l e n d ,  m y ś l i w s k i .  W grudniu wolno po­
lować na jelenie, kozły (rogacze), lisy, zające, ba­
żanty, kuropatwy, słonki, jarząbki, cietrzewie, głuszce 
i ptactwo wodne i błotne w ogólności.

Posiedzenie rady miejskiej odbędzie się w 
sobotę, dnia 28. bm. o godzinie 6. wieczorem 
w sali ratuszowej. Na porządku dziennym sprana 
rozp;s inia i pobora gminnego podatku czynszowego 
na rok 1890 (uchwała I ) ,  bndżet funduszu gniny 
i fundacyj pod jej zarządem zostających.

Z arm ji Majorami zostali mianowani w urtyle- 
r j i : kap. I. ki. J. Mazurka 6 t ., Paweł Gobel 
w Przemyślu.

Kapitanami II kl. porucznicy: Juljusz Szram 
10 p., J. Pangher 6 b., R. Herold (Lwów), A. Teo- 
dorowicz-Kom eniecz.anul 6 b.

Porucznikami: W. Błachoneki 13 d., K. Teich 
m:n 1 p.

Podporucznikami: K Kindermai 10 p , J. Je- 
riczka 21 d.

Przy korpusie inżynierji kapitanem mianowany 
został Attur Iwański

Podporucznikami w rezerwie mianowani zostali 
w piechocie: K Kratochwil 24 p., R. Kom 41 p., 
J. Wohlmuth 13 p .. M Thiemann 30 p., O. Bogdań­
ski 89 p., A. Rasp 95 p., Mikołaj Weyda 20 p , 
Mojżesz Thumen 30 p., St. Gadomski 13 p , I. Ku- 
dlińsai 40 p., M. Krahl 41 p. Lidw ik Zarnba 24 p., 
E. Hsuswald 95 p , E Kroboth 13 p., Z. Fischer 
56 p , E. Roos 89 p., E. Adam 95 p., A. Becker
89 p., A. Schultis 80 p., M. Meerengel 95 p., E
Hein 13 p., L. Fischer 90 p., J. Holimann 10 p., 
K. Slefl 9 p., W. Huiden 41 p , W. Narepka 80 p , 
A Jinousek 9 p., I. Goid 41 p , O. Praunseis 9 p ,
G. Hora 90 p., F. Fabry 9 p., K. Jaksoh 89 p.. 
Z Askenasy 89 p., R Band 90 p , K. Bujarek 77 
p., K Geyer 77 p , L. Brożek 45 p , K. Jaros 77
p., R. Wechsberg 20 p , A. Vogt 20 p., K. B ram
77 p., A. Schleidt 10 p., J. Schónett 9 p., A. Ku­
bala 20 p., J. Offaer 57 p., E Frolik 89 p., F 
Kafsa 89 p , Robert Prem 90 p., L Adamek 9 p., 
R. Lederer 13 p., J. Harkner 20 p., J. Jakobe 55 p., 
A Waruwoda 41 p., Z Hufmann 20 p., R Bitschnan 
10 p., I. Fass 45 p., A. Fiedlei 10 p., G. Koppe 
30 p , W. Riwnac 30 p., A. Munzberg 9 p., I. Bir 
kenfeld 13 p., W. Połotnicki 15 p , Wł. Czapr»ński 
80 p., O Fiala 55 p., H. Bacher 90 p , E. Gut- 
herz 24 p„ E Pannenka 80 p., F. Zaremba 56 p.,
S. Friedrich 57 p., W. Niesiołowski 90 p., S. Gi- 
bas 56 p , G. Salomon Friedberg 13 p., J . Górski 
13 p., R Stahl 95 p., P. Wojtasiewicz 77 p., J. 
Facb3 20 p., St. Krygowski 56 p., D. Popowicz 24 
p., L Kob 10 p , R. Westler 45 p., A. Josfsthal 
18 p., A. Łysiak 89 p., M. Hocbwald 10 p.. J. 
Kizyżanowski de Dębno 24 p., M. Malce 45 p., W. 
Markup 89 p., T. Pollak 90 p., K. Zembroń 15 p ,  
J . Woromeoki 77 p., ff. Sahilder 90 p., K. Kacel 
80 p., H' Wiesler 77 p., L. Freund 55 p., J- Wa 
gner 15 p., Wł. Pizar 58 p., M. Hornicki 9 p., 
W. Temor 80 p., T. Jakoban 80 p., M. Morawiecki
9 p., L Wagner 10 p., T. Małaczyński 15 p., E. 
Schmidt 15 p., F. Orzelski 55 p., H. Mitter 15 p., 
E. Rylski 45 p., H. D_mis 24 p., K. Meuzel 90 p.,
E. Miernick 45 p., J . Popovit» 15 p., J . Baranow­
ski 30 p , A. Eustachiewicz 10 p., L- Pastowka 9 
p., L Hołub 15 p , Br. Mogilnieki-Lubioz S0 p.,
A. M.ski 55 p., St. Dihm 56 p., J . Karz 89 p.,
R. Sankowski 81 p., F. Astel 90 p„ A. Ruebenbauer
90 p., E Kohler 55 p , S Lehr 30 p., R- Lanzer
10 p., H. Lipachitz 41 p., L. Meisels 58 p., J.
Kozlik 58 p., J . Rieger 30 p., Z. Kulczycki 55 p.,
A. Wolek 55 p., N. Paleozny 20 p.. A. Cizek 28 p.,
H. Ru-ki 21 p., Br. Potoeki 77 p,, 1- Gartcnberg
9 p., K. Seif 24 p., A. Kohn 57 p , O. Ziegler 20
p., O. Aspelmayer 55 p., K. Homma 20 p., M. 
Sprecher 15 p., E Muller 58 p., A Nahlik 45 p., 
J. Haladei 58 p., J . Łidziński 58 p., J . Marsan 
40 p,, R. Krumbholz 77 p., H. Sohreyer 40 p., W. 
Rochowicz 57 p., E. Funkelstern 57 p.. Fr. Kellner 
56 p., E. Stecz 15 p., J. Grabski 80 p., St. Albi- 
nowski 15 p., Br. Kwiatkowski 13 p., L. Chrząszcz 
56 p , Z. Prrfanowicz 9 p., E. Nowaczyński 45 p., 
H. Kramrisch 10 p., L. Cybulski 90 p , Artur Dri- 
schel 40 p.. Fr. Jaadourek 40 p., J . Gait 57 p., 
W. Maczka 13 p., P- Hoffmeister 56 p., K. Jerabek 
58 p., L. Nawrocki 30 p , F. Szopski 13 p , 1. 
Czaban 77 p., M. Osuchowski 80 p , J . Feier 77 p., 
J  Emilewicz 13 p., i  Berger 89 p.

Pizy strzelcach: S. Grodzicki 6. bat., E. Kono- 
pasek 30. b., K. Horodeoki 25., C. Czerlunoz«kiewicz 
13., W. Litwinyszyn 30.

W kawalerji: A. Rudolf 11. uł., M Maozjński- 
Mniszek 2 pułk. uł., F. Chrząszcz 3. pułk- uł.. W. 
Michałowski 1 u ł , R. Forstner 6 dr., R. Strzygow- 
tki 1. uł., K. Sternischtie 6 dr., A v. Miller zu 
Aichholz 6. dr., L. Fiemmioh 3. uł., M Yeit 3. uł.,
H. Siegl 11. uł., J . Guldberg 4. u ł , S. Jaroszyński 
7 uł.. J. Kapuściński 13. uł., L Hetzer 10. d rag , 
H Kifikl 10. dr , W. Witzman 10. dr., W. Umgei- 
ter 6. dr., .T Przylecki 3. uł., F. Felmayer 11. d r , 
E Mattencloit 6. dr., F. hr. Schonborn-Bachheim 6. 
dr., D. Popowicz 9. dr., E. Kratzmann 10. dr., S. 
hr. Jabłonowski Grzymała 13. uł., J. hr. Kalinow­
ski 13. e ł , L. Horodyski 11. n ł , J. Sołowij 11. n.,
F. Wiirndorfer 4 uł., A. hr. Auersperg 6. dr., R. 
Heidmann 3. uł., W. Orzechowski Oksza 6. uł., A. 
Fienkel 7. u ł , F. Bocheński 13. uł., J. Adler 4. u., 
J. Dobrzeński Dobrzenie 3. u ł ,  A. Orody 8. u ł , M. 
Kobylański 2 uł., W. Mecherzyński 7. uł., F. Brand- 
eis 3. uł., J. Głowacki 7. uł., K. Haselmann 11. 
dr , M. hr. Baworowski 10. dr., L. Taom 5. u ł , 
L. Puzyna 8. uł., E. Wcrtanowicz 9. dr., A Łuka- 
siewicz 9. dr., S h>. Stadnicki 2. nł., J. ks. Sapieha
6. u ł ,  E Gótz 3 uł., E Pollak 11. dr., K. Wisł - 
oki 7. nł,

W artyU rji: W. Fedorowicz 11, H. Pfanul 10, 
J . Schell Bauschlott 11, K. Wyrzykowski 1, A. Lan­
ger i J. Jilg 10, T. Nałęcz Tański 1 F. Jasiński 
11, E. MenUchel 11, J. Tellycznieki 11, R. Ho ode- 
cki 10. b., T. Kuschee 11, W. Borzemski 21. d., P. 
Bieńkowski 11, A. Sederl 1, A. Zirps 10, E. Hiloer- 
stadt 10, J  Turnau Dobczyce 1, K. Heller 11, F. 
Caesar 10, Z. Berger 6. b., G. Anderka 10, J. Ko- 
toLński 11, M. Thom 11, H. Horsky 10, K. Handel 
11, S. Mały 11, J. Sitte 11.

Przy pułku kolei żelaznych i telegr.: W. Szezn- 
łowski.

Fmp. Fryderyk Pollini, komendant twierdzy w 
Przemyśla, przeniesiony został na własne żądanie w 
stały stan spoczynku i otrzymał przy tej sposobności 
ordei żelaznej korony H. kl. — Jenerał-major Józef 
Kran mann, komendant 22. bryg. piech., przeniesiony 
został w stały stan spuczynkn.— Pułkownik Wilhelm 
Boicetta z 56. pp. przeniesiony został w stan spo­
czynku. —  Kapitan Ferdynrnd Wellek 89. pp. otrzy­
mał z okazji buperarbitru charakter majora „ad ho- 
nores". —  Lekarz sziab. w Przemyślu, dr. Juljusz 
Ritter, otrzymał krzyż kawalerski orderu Franciszka 
Józefa. —  Juljasz Piskotz, oficjał rachunkowy inten- 
dautnry X. korpusu, otrzymał z okazji przeniesienia 
w stan spoczynku, tytuł wojskowego radcy rachun­
kowego.

Ankieta dla opinji o projekcie nowej ustawy 
lasowej odbyła swe posiedzenia w namiestnictwie 
w dniach 20 i 21. bm. pod przewodnictwem Stefana 
hr. Z imojskiego w obecności reprezentantów rządu, 
referenta lasowego radcy lasowcgo Łozińskiego i ko­
misarza Loebla, delegata krakowokiego Tow. rolnicze­
go r • Sieglera, delegata lwowskiego Tow. rbiniesego 
p. Langiego, lelegata gal. Tow. leśnego dra Mała­
chowskiego i dyrektora d men i lasów rządowych p. 
Glanza. Włodzimierz hr, DzieduszycKi i Roman hf, 
Potocki usprawiedliwili chorobą swą nieobeoncić. Wy­
dział krajowy nie był reprezentowany.

Projekt nowej ustawy lasowej i dotyecą j  kwt- 
8tjonarjusz rządu co do poszczególnych ważnych, a 
wątpliwjch pytań, zaopinjowała aukieta przeważnie 
według wniosków gal Tow leśnego, do których przy­
łączyły się i T j  w. rolnicze, z niektóremi tylko po­
prawkami p. Sieglera Nie mrgąo przytoczyć wszyst­
kich inter. sujących szczegółów debaty nad każdym 
z 70 paragrafów projektu, podamy tylko zasadnicze 
uchwały i zdania Najważniejszym punktem dyikuąji 
były rady leśne, które przy starostwach miałyby być 
utworzone jako pierwsze instancje orzekające w rze­
czach lasowości; drugą instancją miałaby być kraj, 
rada leśna, urzędująca we Lwowie pod przewodnictwem 
namiestnika, złożona z delegatów mianowanych pizsz 
namiestnika, Wydział kr.ijowy i Tow. rolnicze i leśne. 
Zmierzający ku temu wniosek Tow. leśnego tyko 
w części się u trzym ał; ankieta bowiem uznała w za­
sadzie, że utworzenie rad leśnych jest dla kraju ko- 
niecznem, co do organizacji takowych zaś przyjęto 
wnioski p. Sieglera tej titści, iż rady te, jako ciała 
przy starostwach i namiesintetwie funkcjonować mają. 
Jednogłośnie przyjęto wnioski Tow. leśnego eo do 
przy matowego wyknpna enklaw la-owyoh do 10 mor­
gów przez oddanie właścicielom enklaw jako ekwi­
walentu gruntów w innem położeniu równej wartości. 
Natomiast, pomiu.o poparcia ze strony Komisar** rzą­
dowego radcy Łozińskiegu, nie przyjęto poprawki 
Tow. leśnego, iż właściciel* lasów obszaru prsynaj- 
muiej 1500 hektarów obowiązani być mają do siry- 
mania egzaminowanego leśnika ; Wnioskom tym s p ru ­
ci w. li się delegaci Tjw. rolniczych.

Plenarne zgromadzenie członków lwowak. izby 
adwokatów odbyło się 21. bm. pod przewódniotwem 
prezydenta izby, dra Kabata. Adw. Pomianowski Od­
czytał sprawozdanie z czynności wydziału izby w 
ub 'jg’ jm półrocza; prócz zwykłych spraw urzędo­
wym, wniósł wydział petycję do et&Lj komisji dla 
koaeksu"karnego z żądaniem, by pokątne pisarstwo 
zaliezonem zostało do przekroczeń prawa karnego; 
tudzież zażalenie do krajowej dyrekcji skarbu na po­
stępowanie lwowskiej administracji podatkowej, która 
bezpodstawnie podnosi pcdatek dochodowy adwokatom 
lwowskim, pomimo, że, w obec ciągle wzmagającej 
się liczby i konkurencji adwokatów, dochody tychże 
zmniejszają się widocznie z każdym rokiem. Adwo­
kaci Maks i Krosiński przytoczyli sensacyjne fakta 
działaluości dotyczącego urzędnika administracji, który, 
dla uzasadnienia podwyższenia, powołuje się na nie­
istniejące opinje mężów zaufania, przez izbę sdw. wy­
branych, podczas g ly  ci mężowie oświodozają, iż o 
dochiJy poszczególnych adwokatów woale nie byli py­
tani. Po wyjaśnieniach, danych w tej sprawie przez 
adw. Pomianowikiego i Małachowskiego imieniem 
wydziału, izba ucLwaliła, iż prezydjam izby łdwo- 
kackiej udać się ma do prezydenta krajowej dyrekcji 
z ustnem przedstawieniem w tej sprawie. Nastąpiły 
wybory uzupełniające do rady dyscyplinarnej; osłon­
kami wybrani: adw .: Heyne, Kuozkiewios, Pająk, 
Majewski i Skowroński: zastępcami: Dziędzielewioz, 
Skałkowski i Sołowij; egzaminatorami: adw .: Krzy­
żanowski, Stromenger, Gottlieb, Górecki, JekeleB, Ma­
łachowski, Kuczkiewioz, Pająk, Feile*, Byk, Till i 
Maks; mężami zaufania do wymiaru podatku: adw .: 
Czes*er, Dziubiński i Srokowski.

W końcu uchwalono, ra wniosek adw Kncik.e- 
wioza, sprawozdania wydziałn irnkować i członkom 
izby przed zgromadzeniem rozesłać.

Influenza W  Preszburgi inllaenza rozpanoszyła 
się do tego stopnia, że większa część lndności i pra­
wie cały garnizon na nią zapadł.

Z rozmaitych stron Francji doch.dzą również 
wiadomości o ogromneil szerzeniu się influenzy. 
Liczbę chorych w Paryżu obliczają na 500 000 ozób.

Kolonizacja niemiecka Z gubernji poładniowo- 
zaehoduich, a szczególniej z Wołynia, jak konstatuje 
Swiet, dochodzą jak najsmutniejsze wieSoi o zwy- 
ciężkich krokach niemieckiej kolonizacji, któia postę­
puje ciągle i stale. Po zbadaniu przyczyn tak pny- 
krego etanu rzeczy Swiet dochodii do przekonania, 
że Niemcy muszą czuć chyba, że po za nimi je*-' 
siła jakaś, która ich popiera, a nigdzie przeszkód j  
stawia:

„Nie chcemy wierzyć — dodaje gazeta — ażeby 
administracja rosyjska w kraju połudnowo-zachodnim 
mogła ignorować to stanowisko wyzywające, jakie 
zajęli koloniści niemieccy. Jesteśmy przekonani, że 
administracja rosyjska rozpocznie przeciwdziałać nie­
mieckiej kolonizacji, stojąc w obronie narodowości 
rosyjskiej w tym kra,u i pełoży tamę niemieckim 
zaborom zarówno w sferze ekonomicznej jak i da­
chowej “

Brzuch Paryża. Czego i ile zjada przeciętny 
Paryżanin, dowiedzieć się możemy z wykazów etaty­
stycznych departamentu Sekwany za r. 1888 świeżo 
ogłoszonych. Otoż zjada on i wypija rocznie masę, 
równającą się 485 kilogramom, nie wliczając w to 
owoców, jarzyn i mięsa kańskiego ; zatem z dodat­
kami wyp.da przeszło 5u0 kilo na głowę. Przejdźmy 
teraz do wykazów bardziej szczegółowych. Pokazuje 
się z nich, że ciągle ów przeciętny Paryżanin spożył 
w rokn nbiegłym 147 kilogramów ohleba, którego 
cena wynosiła 3 5 —45 centymów za kilo. Tenże sam 
Paryżanin skonsnmował w tymże samym czasie 79 
klgr. mięsa rzeźniczego, razem mięsa 189.924.699 
kilo. W tej liczbie oielęcina przybywa do Paryża 
prawie wyłącznie z departamentów francuskich, T i­
rany głównie z Niemiec i Anstrji, wieprzowin* 
jest przeważnie miejscowego pochodzenia. Ptactwa 
iwierzyny spożyto 24,621.751 kilo , w porównanii 
z rokiem poprzedzającym zmniejszył się dow^" 
niemieckich oraz włoskich gółębi i ’

U
U f

C J

B
a
s
Ej

*aa

|1 S  e

J  
1

O -we» 2

Ea

4X>
63 2

B *

II

*

U

30
i -

r
F

03



1 D ZIELN IK  POLSKI z dnia 27. Grudnia I otsj.

•nmpoja dwóch artykułów powyższych wynosi 10 
kilo ua osobę. Owoce i jarzyny reprezentują cyfrę 
15,693.800 kilo, z czego 23%  zagranicznego pocho­
dzenia. Z krajów obcyen Hiszpanja zajmuje pierwsze 
miejsce co do dowozu nowalji wszelkiego rodzaju, 
winogron i pomarańcz. Brzoskwinie i winogrona bel­
gijskie są poszukiwane. Dowóz włoski zmniejszył się 
znacznie. Dodamy wreszcie, ie  w ciągu roku 1888 
•Konfiskowano 50.000 klgr. zgniłych jarzyn i owoców. 
Sera zjedzono 8,013.153 kilo, ostryg 7,835.011 kilo; 
pomijamy trufle, konserwy i tp . ' Wina, jabłecznika, 
piwa i miodu wypito 178.750 hektolitrów. Paryż 
liczył w r. 1883 mieszkańców 2,344.550. Jaj spo­
żyto 480 miljonów Bztnk, ważących 21,469.835 kilo. 
Zniszczono przytem 711.622 zepsutych. Ceny były 
od 58— 107 fr. za tyciąc.

Spotkanie. Król grecki w tych dniach na uli­
cach Aten miał nieprzyjemne spotkanie z jednym 
z wychodźców kreteńskiuh. Rzecz tak się m ia ła : 
Podczas spaceru kęól przechodząc w towarzystwie 
księcia Jerzego przez jedną z ulic stolicy, spotkał 
pewnego Kreteńczyk;, okłalającego kijem bez litości 
małego chłopca, który płakał i krzyczał w niebogi osy. 
Widokiem tym oburzony król, podbiegł do oprawcy i 
rozkazał mu przestać dalszej bastonady. W odpowie 
dzl na to Kreteńozyk, nie znający króla, rzucił się na 
niego z kijem, szczęściom udało się napadniętemu 
przy pomocy księcia Jerzego rozbroić rozwścieczonego 
wyehudicę. Trzymając go za ręce, król wezwał poli­
cjanta i odprowadzić go kazał na policję, wymieniając 
przywra godność Bwoją. Daremnie Kreteńczyk, dowie­
dziawszy się z kim miał do czynienia, rzucił się na 
kolan i, błagając o przebaczenie, rad nierad, z rozkazu 
króla, dobę całą przesiedział w więzieniu.

Kor. od Red. Słuchaoza politechniki p. Marcina 
B u l e j k ę  uprasza się, aby we własnym interesie 
zgłocił się do hotelu Fracuskiego drzwi nr. 21.

Składki. Do administracji pisma naszego nade 
sła ł p. Chojnowski dla biednych złr. 10

Kompletne bibljoteczki szkolne. Według rozpo­
rządzenia władz szkolnych, mogą być do bibljotek 
szkolnych wcielane tylko takie dzieła, które otrzymały 
aprobatę rady szKolnej krajowej. W obec tego rozpo­
rządzenia, zarządy szkół, jakoteż osoby, dbałe o 
oświatę ludu, w prawdziwym nieraz są kłopocie, gdy 
przyjdzie im starać Bię z różnycn źródeł o aprobo­

wane dziełka. Nieobojętną zatem dla osób tych będzie 
wiadomość, iż zasłużony dotychczas swą działalnością 
„Komitet wydawnictwa dziełek ludowych" rozseła na 
zamówienie kompletne biblioteczki szkolne dzieł i 
dziełek, przez radę szkolną krajową aprobowanych. 
Bibljoteczki, fachowo zestawione z różnych wyda­
wnictw, tak naszych, jak warszawskich, nabyć można 
w komitecie, a mianowicie: najmniejszą bibljoteczkę, 
składającą się z 21 egzemplarzy oprawnych, za 3 zł. 
20 c t .; większą, składającą się z 29 egzempl. opra- 
WLycn, za 5 złr. 91 ct., dalej za 10 złr. i wyżej. 
(Adres: „Wydawnictwo ludowe", Lwów, ulica Czar­
nieckiego 1. 1).

P  p o lityc zn y
* W Pradze nie bardzo dowierzają, aby cze­

sko-niem iecka ugoda doszła do skutku. Onegdaj- 
sz i Politik  omawiając sprawę ugodową wątpi w 
pomyśine rozwiązanie sprawy, a to głównie dla 
tego, że Niemcy pozornie tylko przystąpili do 
akcji ugodowej, skoro równocześnie zwołali sejmik 
do Karlsbadu ua to jedynie, aby wyszydzać prawa 
Czechów.

* Nowa rzeczpospolita brazyli,ska ma do zwal­
czania rozliozne trudności, bądź to ze zwolenikami 
cesarstwa, bądź też ze stosunkami jakie się w y­
tworzyły wskutek zmiany formy rządu. W edle 
nadeszłych świeżo z Rio Janerio wiadomości, p re­
zydent tymczasowego rządu ciężko zaniemógł, cze­
mu przypisują zamiar odroczenia wyborów do 
przyszłej izby. lan i inaczej jednak to odroczenie 
tłumaczą, mianowicie tem, że rząd obawia się klę­
ski i liczy, iż z czasem stanowisko jegc się 
wzmocni.

Odezwa, którą wydał P r e t o  w obronie ce- 
°arstwa wywarła tem większe wrażenie, że Dom 
Pedro uznał ją  publicznie. Rząd odpowiedział na 
od6zwę odebraniem cesarzowi przyznanych mu po­
czątkowo emolumeutów i zakazem pobytu Da zie­
mi brazylijskiej wszystkim członkom rodziny c e ­
sarskiej ua lat dwa.

Z tem wszystkiem nikt już nie wątpi, aby 
cesarstwo mogło być przywrócone i mimio oporu 
pewnej części ludności w obec nowego rządu, rzecz­
pospolita ustali się niezawodnie.

Że tak jest, dowodem okoliczność, iż rząd 
portugalski rozwinął energiczną akcję przeciw

wszelkim objawom republikańskim , obhwiając Bię 
zapewne, aby przykład Brazylji nie podziałał na 
ludność portugalską.

* Presse donosi z Buda PbSztu: Sprawa wy­
boru patrjarchy zatrudnia bardzo żywo prasę serb­
ską, jakkolwiek term in zwołania odnośnego kon­
gresu nie został jeszcze stanowczo oznaczony. P ra ­
sa wymienia dwóch poważnych kandydatów : J e ­
rzego Brankowicza, biskupa z Temeszwaru i bisku­
pa budzińskiego Arseniusza Stojkowicza. Ten osta­
tni jest kandydatem radykalnego stronnictwa wśród 
Serbów w W ęgrzech i w Kroacji, Stojkowicz wy­
bierany był większością kongresu na patrjarchę 
w latach 1874 i w r. 1881. W obu wypadkach 
wybór ten nie uzyskał sankcji monarszej. Obecnie 
głoszą powszechnie, że Stojkowicz nie przyjmie 
wyboru z powodu nazbyt podeszłego wieku, (liczy 
dziś lat 86) i dolegliwości fizycznych Mimo to 
stronnictwo radykalne ze względów konsekwencji 
upiera się przy wyborze Stojkowicza. Większość 
głosów ca kongresie paanie na Brankowicza, który 
je s t obecnie w sile wieku i posiada wszelkie kwa­
lifikacje reprenzeutacyjne, oraz energję niezbę­
dną do uregulowania zawikłanych stosunków ko­
ścioła wschodniego w krajach korony świętego 
Szczepana.

Telegramy „Uziennika Polskiego’7.
Bukareszt 26. giudnia. Senat przyjął dymisję 

prezydenta F l o r e s c n ,  a w jego miejsce wybrał 
O r a c u l e s c  u. Dymisja wiceprezydenta również 
została przyjętą. W ybór nowego wiceprezydent?, 
nastąpi jutro. W izbie podczas dalszej debaty 
adresowej atakował Catargiu silnie rząd.

Odesa 20. grudnia. Na prośbę szlachty zo­
stał uniwersytet tutejszy, zamknięty z powodu zna • 
nycb rozruchów studenckich, na ncvio otworzony. 
Śledztwo wdrożone przeciw 60 studentom nie 
zostało jed n a1 umorzone — trzech zaś uwięziono 
w Peiropawłowskiej fortecy.

Belgrad 26. grudnia. Do Toplickiego okręgu 
wpadło 250 Arnautów pod pozorem zakupna 
drzewa. Gdy serbska straż graniczna stawiła im 
opór — dali o g n ia , a zraniwszy dwn oficerów,

um knęli. Serbja w niósłf w skutek tego skargę 
do Porty.

Petersburg 26. grudnia. Podczas parady fin­
landzkiego pułku gwardji , odczytano pismo cara, 
w którem  tenże wyraża ż a l , iż z powodu złego 
stanu zdrowia, sam obecnym być nie może.

Berlin 26. grudnia. W edług wiadomości na- 
deszłych do tutejszych dzieników z Brukseli m iał 
król Leopcld na ostatnim  objedzie dworskim ka te ­
gorycznie zaprzeczyć podawanej uporczywie przez 
Bevue des deux mondes wiadomości jakoby między 
Belgją a N iem cam i istniała tajna umowa alian­
sowa.

Sofja 26. grudnia (od naszego specjalnego 
korespondenta). Dowiaduję się, że ks. Ferdynand 
przeszłe dworowi austrjackiem u oficjalnie życzenia 
noworoczne.

f i r u n B z w ik  26. grudnia. W  pr:oesie hr. Civry z 
króiem saslim i księciem kumberlandzkim, odrzHcjł  Wy$. 
szy sąd proźbę skarżących o rewizję prucesu ze wzglę­
dów formalnych. Wyrok dokumentuje jednak, że skar­
żąca jest córką byłego ks. Brunświckiego.

W i e d e ń  26. grudnia. W wielu wypadkach przecho­
dzi tutaj influenza następczo w zapalenie stawów. 
L Sofji i Bukaresztu donoszą również o pojawieniu się 
influenzy.

C h a r l e r o i  26. grudnia. Zachodzi tu obawa, iż 
strejk stanie się ogólnym.

W i e d e ń  26. giudnia. Ministerstwo oświaty upo­
ważniło talegraficznie rady szkolne do zamknięcia tak 
szkół średnich, jak realnych i ludowych, gdyby się tego 
potrzeba -aazała  ż powodu panującej influenzy.

W i e d t ń  26. grudnia. Starosta i naczelny kiero­
wnik dyrekcji gul. funduszu propinacyjnego p. Antoni 
J a e g e r m » n n ,  mianowany został radcą namie­
stnictwa.

NAD ESŁA N E. 
Powiększenia fotograficzne

z iakiejkolwiek fotografji a ż  d o  n a t u r a l n e j  w le r- 
fcońei, wykonuje bez z a tr a ty  p o d o b ie ń s tw a

Z a k ł a d  I U A n n A M n  l w ó w
foto^railczny *■ n t J l l l l o l  a ,  Akademicka Ib.

Biuro informacyjna w  sprawach wojskowych,
Lwów, ul. Akademicka, 1. 8, emeryt, k ip i t .  W a n ic ze k .

Oferty i propozycje
dotyczące budowy, urządzenia i prowadzenia 
hotelu pierwszorzędnego we Lwowie, przyimuje 
Towarzystwo hotelowe tamże, na ręce W go Emila 
Bertem iljana Brajera, który również udziela doty­

czących informacyj ustnie lub pisemnie.

Grono nauczycieli szkoły 4-klasowej w Tłumaczu, 
poczuwa się do miłege obowiązku złożyć Wielmożnej P a ­
ni M e l a n j i ,  dziedzicz, e dóbr Tłumacza, za udzielenie 
tutejszej biednej młodzieży szkolnej 17 par ubrań su­
kiennych, zimowych dla chłopców, 19 w.łnianych dla 
dziewcząt i 30 par obuwia, w imieniu tejże dziatwy szkol­
nej serdeczne „Bóg zapłać i11 Odzieżą t>| została zaopa­
trzona znaczna ilość ubogiej dziatwy szkolnej.

I Z m ie n iłe m  ce n y fo to g ra fii I
1 tuz. wiz. całe figury 3 złr. ’/i tuzin wizytowych 2 złr. 
1 „ gabinetów. 8 „ ; ‘/i n gabinetów. 5 „
1 „ Makart 10 „ */» „ Makart 7 „
1 „ Boudoir 12 „ */» n B oudńr  9 „

Z poważaniem : M . B E R G T R A U Y
Lwów, Jagiellońska 15. 2047

TEATR HR. SKARBKA.

J> Z i  & ;

ZŁOTE R Y B K I
komedja w 4 aktach F . Schonthana i G Kadel- 

burga. Tłum aczył J . K. Zieliński.
O S O B 1  :

Benzberg . . Frenkel
Joachim  Felsen, pułkownik . Szobert
Eryk, jego syn, porucznik . Woleński
M arcin W inter . Wujdałowicz
E m a ; ,  jego córka . . Pybznikówna
Pani Józefina Póchlar . Pankiewicz
Matylda Rosswitz . . Cichocka
Jan  Roland . . Kwieciński
S tettendorf . . W alewski
Kallern, porucznik . . Swięcki
Malwina, pokojówka . Drzewiecka
Otto, lokaj . . Sośnicki
Służący pułkownika . Gamski
Guttmann, zarządca dóbr . Szpytko
■in, służący W intera . Chudkowski
Fortepjanista . . Pasterski

Goście. — Rzocz dzieje się w W iedniu 
za naszych czasów.

Drobne ogłoszenia,
O d n ie s ie n ia  r o z m a it e .

, po 1%  cen ta  od w yrazu.

Pr e m i o w a n e  w ł a s n y c h  z b i o ­
r ó w  n  I n a  Hegyalja Tokajskie 

boCtk im. z Mady, butel :ami we Lwowie 
nabywać można u właścicielki Wnej Anny 
Neupauer, ul. Kochanowskiego 1. 6.

Pu d r ryżowy do twarzy i do wło­
sów. Cena pudełka 35 ct., poleca A. 

Pokorny, magister farmk-ji. Wałowa. 4

T W eiżaw ę  apteki U  w Bursztynie.
poszukuje F a l k  

843

T j t a r t e p ł a n  Bosendorfera do sprzeda- 
-T nia. Ulioa Pańska 11, między 12. a 1.

" < i a n a  najlepszego 15 sążni sprzedaje 
Locowski, uk Czarneckiego, 24, Lwów.

Kam ienica piątrowa, we Lwowie, 
wełna od podatku do sprzedania. 

Bliższa wiadomość ul. Zamojskiego 1. 1, 
I.  piętro._____________ 845
n n e iy  lltngrafńwane lOO sztuk
JD wraz z przesełką 1 s ł .  w. a. za prze­
kazem pocztowym. Lńografj* J. Serafino- 
wioza Lwów, bl. Ossolińskich, 5. 839

kia « •  le ta ! W in® H egie laysk ie
.1 po 30 Ct. l i t r  poleca Szanownej 
'. T. Publiczności handel k o r z e n n y ,  
«1 i k a t  e s 6 w i w i n ,  ul. Czarneckie- 

;o, 1. 2, J a n a  W a in eg o .__________833

)oszuku,ę Bip«s>luika z kapit .łem 3 do 
4.00v złr. do rentownego przedsię- 

Łrstwa, które już od dłuższego czasu 
tdiaje. Zgłoszenia upraszam pod H. L. 
t, poste restante Lwów. 837

b r o s z ę  c z y t a ń !  Wina delaiatyńskie,
t. z. „Schiller* austrjaokie, wegier 

de, li ter 4 0  et., ‘/. | i »  10 ct. i wyżej, 
powalaniem O* Cłt&rf tiTifcel, aiu- 

ł  H 201
l e r s o m a l c r e d l t  zu 6 Peroent trh+1- 

ło n j tro m p t umd discret Geamte, Ofli- 
sre, Gewerbetreibende und al!  ̂ Lie- 
ligen, welehc regelnas. jahrl.  Wohnung 
•rUen, auf ’/* jahrige od„r 25 monatl. 
yłenrahlungcn. \d re sse  J .  C tlb ,  Bu- 
pest, Theresienring 35. Tchufs Antwort 

15 r .-Bnefmarkf heizuiegen. 563

M ężczyzna  w średnim wieku, bez- 
J H  +enuy. poszukuje posadę na ordyna- 
r ji,  lub kawalersko jako kasjer, kontrolor 
lub magazynier,  obznajoinicny z mauipu- 
lacją gorzelnianą bardzo dobrze. Świa­
dectwa i rekomendacje chlubne. Zgłosze­
nia pod adresem: K. H. puste restante, 
Lw. w 838

A Jentńw poszukuje dom komisowy i 
A . asekuracyjny. Adres: Asekuracja Lwów 
restante. 847

Ka s je rk a  i snlajekt rutynowany, 
oboje za kaucją znajdą umieszczenie 

w handlu korzenuym. B. A. poste restante 
Lwów. 848

Katalog książek gwiazdkowych wysy­
ła na żądanie bezpłatnie „Księgarnia 

Polska* we Lwowie. 840

F u tra  piękne podróżne, 
Bundy, płaszcze, oberoki, 
Baranice,
Ferezje  dla furmanów,
2 fortepjany,
Maszyny Singera,
i y/szelka garderoba
tanio do sprzedania i wypożyczania.

Zakład  Jaszczyszyna
Gmach Teatralny. 2107

O O O C O O O O O O w O O O
o

nosznl, uje się w spó ln ika  do ko-
i  rzystnego interesu. Kapitał wymacany 
50°9 zł. Bliższa wiadomoćó w Admini­
stracji „Dziennika Polskiego*.

BIURO DZIENNIKÓW
we Lw ow ie  

ulica Karola Ludwika I. 9,

r/ a k u p n j e  i { sp rz e d a je  futra, obe- 
Zj roki, bundy, starą broń, antyki.i wszel­
ką garderobę. Zakład Jaszczyszynsi , gmach 
Teatralny. S42

Zdolnych ajentów poszukuje na 
prowincję Tov,'arzyo*wo ubezpieczeń. 

Oferty poJ „Ajent £356“ nadsyłać do 
Administracji.

Kandydata notarialnego poszu­
kuje notariusz r  Peczeniżynie Dla 

uuiknienia zbytecznej korespondencji prosi 
o dokładne sferty, zawierające prócz in ­
nych szczegółów, także wysokość wyma­
ganego honorarjum. 844

Jana Kostiuka
Z ak ła d  gn lan tery jno - in tro li­
gatorski i w yrób kartonów  
w głęb ianych  'Passepartouts) przy ni. 
Batorego liezba 26, naprzeciw sądu har­
dego, przyjmuje do wykonania wsaelŁiio 
roboty w zakres tego zawodu wcho­
dzące.

mieszkania i sklepy.
po 1 cancie nd wyrazu.

n o k ó l  k a w a le rs k i.  P o k ó j z  k u -  
'  o h n ią . M a g a zy n . S ta jn ię . 
S t ry c h  na zb że etc wynajmuje Zaiząd 
realności E m ila  B e r te tn il ia n a  B r a ­
je ra  w godzinawh 9.—1 i 3.—6. 803

Prz y  n 1 iey Kraszewskiego 23, cztery 
pokoje z pr.yoależytoiciauii,  stajnia 

i wozownia. 83^

Korespondencja prywatna.
Nieszukający posp,gu, tylko młodą 

nadobną żonę, znakomitą gospodynię, 
znajdzie takową pisząc „Przezna zenie* 
restante Lwów.

D la  n iezw aża jących  n a  m o d y !  
Handel suknaitowarów wełnianych modnych

Jan Wallach 1 Syn
icc Lwowie. Rynek liczba 33.

R ok  za łożen ia  1811.

Poleca materje zimowe roku zeszłego, również 
resztki tychże, po bardzo zniżonych cenauh.

Q przyjmuje prenumeraty i ogłoszenia A 
T  dla wszystkich gazet całego śn ia ta  j ł  
O  po oryginalnych cenach redikeyj-  V 
ó  nych. 1826 0
c o o o o o o a o o o ^ o o

uo pomalowania 1 odnowienia sanelf
p o l e c a  

Fnrby olejne.
L akier angielski.
Laki r na żelazo.
L akier matowy do uprzęży. 
L akier na skóry.
Skórki do mycia.
G ąbki do mycia.
Pędzie.
Rogóżki pod nogi 
Sm aiow iało  na  skóry.

Józef Hanke
w e L w o w ie , B y n e k  l. 8 8

pod „Pzy.rnyni Psem*. 2044 

Cenniki na żądanie gratis i franco.

KONKURS.
W celu obsadzenia posad urzeiników 

n p .wiatowej kasie dla chorych okręgu 
miasta Lwowa, rozpisuje się konkurs na 
następujące posady:

I. na kiero ■■ nika bióra z płacą 1000 
zł. i dodatkiem na pomieszkanie 400 zł.

I I  na sekretarza bióra z płacą 605 zł. 
i dodatkiem 15u zł.

III.  na bnchhaltera z płacą 6G0 zł. 
i dodatkiem 150 zł.

1Y. na 3 posady urzędników manipu­
lacyjnych z płacą po 540 zł. i dodatkiem 
120 zł.

Od kandydatów na posadę kierownika 
wvmaga się świadectw ukończonych stu- 
djów prawniczych lub t ż świade :tw ze 
służby admini8tracyjuej, mogących star­
cz ó do kwalifikacji kierownictwa bióra, 
od kandydatów zaś o które z innych pię­
ciu posad, wymaga się świadectw ze zło­
żonego państwowego egzaminu rachunko­
wego, lub też świadectw z zajęc:a ban­
kowego mogącego praktyką wyrównać 
egzamin państwowy.

Przyjęcie na rok 1870 bęjzie prowi­
zoryczne, w razie zaś stabilizacji, nastąpi 
podwyższenie w kwiukweniach po 10 pro­
cent cd pobieranej stałej płacy.

Podania należy wnieść do Zarządu 
kasy powiatowej dla chorych okręgu miasta 
Lwowa przy Y. departamencie magistratu 
miasta Lwowa do 15. stycznia 1890.

Lwów, dnia 21. grudnia IWO.
Przewodniczący: 

G u b r y n o w i c h

Jedyny pewny środek XIX. wieku

„EXSICCATOR”
osusza wilgoć, niszczy grzyb drzewny 

i t. p.
Broszurki, fran_o bezpłatnie. 

A dres :  R i t t c r ,  ,,E x s i e u a t or"  
w Krakowie. 1951

Oliwę do maszyn. 
Pasy do maszyn. 
Smarowidło do osi

2056 a

P o t o k  na Gwiazdko i M y  Rok!
C zjs te , sta re  veslawskie czerwone 
i białe wina w eleganckich  5 kilo­
wych bary łkach  złr. 3'50 ct. f. anco 

za pobraniem . 3968

Jerzy Lehner, Yoslau.

9

poleca

Józef Hanke
Lwów, Rynek 1. 38 

pod „ C z a r n y m  P s e m .”

P i W t a n e  i  smaku i  z a i ia c i
przez S i a - e z  sprowadzane

S k ł a d  k o m i s o w y

wyrobów tkackich
wzorowego w arstatu  tkackiego 

w Glinianach
w handlu 2o7G

Walerji Wojczyńskiej
we Lwowie, Plac MarjackL

32
r a z y
pr^mj

Zało- I j j f (
mai:ibiele w'nnic

Bracia Kleinoseliei
eesarsk. i król nadworni dostawcy

P I W N I C E
w Grac, Góstmg.

Zakomite wina z własnych winogron 
w butelkach i beczkach, szczególniej

K ersc la c lier  j E isenM rer
dalej renomowane

Styryjski? ( »
o markach prawnie zastrzeżonych: 
Płaszcz książęcy; złota marka; Raj.a- 
R ajta ; Kwiat Btyrji; i Kleinosekag 

Perle.
Zastępstwa w Galicji i Bukowinie I 
Pp. G. A. C h r i s t i a n  we Lwo­
wie; G. L a z a r  w Krakowie; 
Marok K r a m e r  w Suczawie ; 

   J a k ó b K o z a w e r  _____
■f At0' I w Czerniowcacb. I Aiżony wl I r a z y
r. 1850J   Ipremj.

a mianowicie: ’/ i  hil*
Nr. 0. „A8sam-Pecco-Mandarin“ naj- zł.

przedniejeza mieszanka arom. 5 —■ 
Nr. 1. „Tasza* Perła  ehin. żćttu-kw. y40  
Nr. 2. „Juntojczan Peeha,* biało-kw. 4 
Nr. 3. „Nandżyn,* czarna mocua . . 3‘20
Nr. 4.  ...............
Nr. 5.
Nr. 6.
Nr. 7.
Nr. 8.

„Souóhong,* małe narkot. 
„Congo,* familijna dobra

. 2-80 

.2  —
„Proszek herbaciany* . . . .  1‘50 
„Wysiewki,* z najlep. herbat 1 ’70 
„Souchong,* najprzedniejsza 
aromatyczna a mało narko­
tyczna .............................................3 "60

poleca handel 1812 *

ST. U M lE f lC n
we Lwowie, w Rynku 1 42.

Nnjodnowiedmejszfl pdem n ki
naGwl3zd<ęsNowy Rok

są do nabycia

w  nu, n ię b ry m  wyborze
u 2077

ADOlFA SILBERSTEiNA
optyka i m echanika

we Lwowie, ulica Karola Ludwika 
i róg Sykstuskiej

B inoU le  teatralne od 3 zł. i wyżej. 
B iuok le  wojskowe od 7 zł. 50 ct. i wy żej. 
Dalekowitlze od 2 zł. 50 ct. i wyżej. 
O kn lary  od 1 zł. i wyżej.
Cwlklei-F od 1 zł. i wyżej. 
Barom etry  metalowe [aneroidy) od 

zł. 2.
Term om etry stojące i wiszące od 

30 ct.
Łupy, szkła powiększające, mikroskopy 

od 50 et.
R ajaca jg i od 50 et. i wyżej.
Stc roskopy z  obrazam i, L a ta r ­
nie m agiczne n-iodele maszyn  
parow ych , m odele maszyn ele ­
ktrycznych, m aszynki elektry­

czne do celów lekarsk ich , 
dzwonki dom owe elektryczne.
Wszystko po cenach najumiarkowańszych.

Ces. król. uprzyw il. galic. akcyjny

BANK HIPOTECZNY
1011 bkupuje i sprzedaje

w szystkie papiery w artościow e i m onety
p o  kAirsie d z ie n n y m .

Zlecenia z prowincji wykonują się bez prowizji odw rotną pocztą.

Kawinr uralski
najpyszn. delikates sezonowy
Beczułka net. ‘/» kl- 
grubo ztarn. z-30 
Sred gr. ziarn. 2 'li. 
Sreduio ziarn. 20U

Becz łka net. '/i ki. 
grubo ziaru. 400 
Sred. gr. ziarn. 3' 15 
Średnio ziarn. 3 -K0

franco za pobraniem poleca 892

E. H. Schulz koło Ham burgu .

Zarządca dóbr
Niem iec, zamierza zmienić posalę, 
kterą od l..t kilku piastuie. Zaręcz/  
podwyższ-nie dochodów i może zło­
żyć kautję. Z głoszenia pisem ne 
przyjmuje A dm inistracja Dziennika  

Polskiego. 2075

Biuro miastowe
ces. król. uprzywilejowanej kol?i Karola Ludwika

we Lwowie, (Hotel Georgej.
Sprzedaż biletów podróżnych bez nadw yżki, ekspedycja pakunkó' 

podróżnych, wydawanie oiletów okrężnych zestaw ialnych, m iędzynaro 
dowe biuro podróżne. W yjaśn ien ia  we wszystkich sp ra n a c h  dawan 
będą podróżującej publiczności b. zpłatn ie. 2j]

Dyrekcja c. k. uprzyw. kolei Karola Ludwika.

Z ces. król. uprz. fabryki

REBEHARTi t M Y l i l l l
we Freiwaldau

ees. król. dostawców dla austro-węgierskiego dworu 1659

RĘCZNIKI CHUSTKI, SClERKI
i wszelkie lnianne wyroby

poleca najtaniej handel

JA M  KIEDLA w e LWOWIE.
Ceny hartow ne: pp. odsprzedającym, właścicielom hoteli, restauratorom, 

dla Szpitali, zakładów kąpielowych i publicznych.

n .  .  .  t f l n i n n t u i f  Działa znakomicie na c e b u l k iOlejek cnino-taninowy. włosowe * na porost y,i0-
s ó w Wypadkach, gdzie wskutek chorooy włosy wyptdły, okazał nader 
zbawienne działanie. Już po użyciu jednej flaszki można spostrzedz porost. 
Najlepsa: prezerwatywa przeciw wypadaniu włosow 1 tworzeniu się łupieżu

Cena i złr. 20 et. “

Powszechnie wiadomo jest, że ozdobą, ba nawet 
a / i u u u m i m m .  dumą mężczyzny jest piękna i starannie utrzy­
m a ła  broda. Aby ją  zawsze piękną utrzymać, niezbędnie potrzebną jes t d t 
tego BRILLANTINA, gdyż jest jedynym środkiem, który nadaje brodzie
 :  -  1 L A  :  n  . Z o a a l n r .  n a ł T r a l r ,  n  i  /V n n  ł n o l - O  m  i u  1 O  O  I \ 1 > f  o ł o m  ł F l l a f ,  Ó I f l ł f i

BRILLANTINA.
ma la broaa. Aby ją  zawsze
tego BRILLANTINA, gdyż jc»i j o u j u j u  oiuua.om, .
miękość i n ituralny połysk; nie pozostawiając pizytem tłust-ści 

plamiąc ani rękawiczek, ani biilizny, an i sukien. — Cena 50 e

J. IH NATO W ICZ.
LW DW , sklepy własne ul. Kopernika 1. 3, ul. Halicka
1. 25 róg Wałowej. —  KRAKÓW, Sukiennice 1. 20, 

CZERNIOW CE, Rynek 1. 2.

ł
Maila a*a ■ ■ ■ ■ u  _  litr 40 ct. Zielenisk flaszka ct. 50, 65, 80. Hegelayer od l | U ń ( l | e  |
na/łań8JB S t O f  0 W 6 t  0d 50 ct. W tid lirger, N ussberger po 65 ct. Ruster 90 ct. I W I i O t i  5 0 o i. W O O l l l

J poleca Handel Win S T -  W O J C I E C H O W S K I E G O ,  Chorążczyzna, 1. 4.

Kminkowa, Pomarańczowa, W iśniowa po 40 i 75 ct. Gdańska 1 zł. 
RaUfja, Bereniówka zl. 1'25. Jarzębiak i Jarzębinka zł. 1'10. Piwo tylko Pilzneńskie eksport, 

flaBzk 1 17 ct. i kaucja 3 ct.

20G.CC J  w., a. juf  Promesą na los miasta W iedma tylko za 3 złr. i 50 ct. 
w  Kantorze wym iany KITZ i STOFF, Lwów, Plac Halicki, 1.

m jU m n i rUoter <*»«"dzialny: J o z e f  L a e k o w D i c k i . Papier z fabryki czerlańskiej. Z Drukarni „Dziennika Polskiego8, pod zarzadem Z y g m u n t a  H a ł a c i n s k i ę g o .


